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Testament zrób w najlepszem 
zdrowiu...

Cenna te sentencje mędrca 
chińskiego roz>.wa'ża|ją iiłowno o- 
becnse wszyscy europejczycy, 
rozrzuceni na wielkim obszarze 
żołtego iinperjum.

Zaczęło sie to w szystko — jak 
zwyklte — w dzielnicy po-rtowej 
— tym  razem  w Szanghaju; po ­
tem  ruchawka przeniosła si'e do 
Quarlicr curoiptejiskłego. Zrazu
zniewagi, potem  strzelanina, ran­
ni i zabici; załogi statków  w k ra­
czają nu ląd i drutują zagrożone 
dzielnice. Po Szanghaju — Kan­
ton, Pekin  i długi szereg  pomniej­
szych miejscowości O krzyk : 
precz z białymi najeźdźcami! Ghi- 
ny dla Chin! — przebiega olbrzy­
mie obszary podzielonego dziś 
ippństwa żółtego smoka. Rew.oł>y 
chińskie są rodzajem

choroby periodycznej; 
s.zarańcza i| niema roku prawie, 
by prasa całego św iata nie f>- 
tw ierała te] s tałej a wciąż nic- 
pokoiiącej rubrykji. Tym razem  
jednak zabaw a wygląda pow aż­
niej: Rząd W ielkiej Brytainji jjfęclie- 
cydow al się w ysłać 24 statki wo-

czcj m asy, która przyzwyczajona 
od wieków do despotycznego re- 
gitne‘u — bieiz protestu  szła w  no­
wą, ey w feo w au ą  niewolę. Bcz- 
wątpienia wlflływy propagandy 
sowieckiej grają tu pew ną rolę, 
nie tak wielką fednak jak się na- 
ogól mówi i pisze. Proces rozbu­
dzenia się ra sy  żółtej jest s ta r ­
szy od dte-ifcejisżepo komunizmu ; 
sami natom iast w ładcy sowieccy, 
rnltrzlo nicporówmani w reklamie 
własnej — ro z g ła sza j. że w szy­
stko, co się obecnie w Iiindjach, 
Tybecie czy .Chinach dzieje jest 
dziełem ich potężnej ręki...

Zresztą w budzeniu i zaostrza­
niu konfliktów wwohodinio-aZjU- 
tyckieh mają bolszew icy — nie­
świadomych może — pomocni­
ków. W szystkie tpoten-cje „cywi­
lizowani®, które wylcreślają tam 
swoje „sfery \vplvwów“ — nic 
cofają się pr.aed

. żadnymi środkami, 
by pognębić przeciwnika. Jeden 
więc generał chiński jest na żo ł­
dzie japońskim, inny na angiel­
skim; mordują s :ę.’ \fszyscy. W

Achillesowa pięta Piastowców.
Perfiony plan zemsty na pośle Polakiewiczu.

Warszawa, 24. 6. (Tel. \vł.). Do
wiadujem y się, że klub Piasta, 
k tórem a mocmoi dokuczy o wy^ 
stńtócnie Wyzw,olen:a na ponie- 
azialkowcm posiieafceniu Sejm 
Dorianowi ł zemścić się .na Kpśile 
Polakiewiczu i ogłosić dokum en­

ty z czasów, gdy poseł Polakie­
wicz kandydow ał z listy 'Piasta 
w c kręgu białostockim. W tedy  to 
pos. P  odpierał zarzuty] endeckie 
IPirzcctw Piastowicom, stw ierdza­
jąc czystość osób zatniesz-nych 
w aferę dojlićoką. (Qr.).

Kto zwycięży ?
Aferzysta dojlidzki czy regulamin 

sejmowy?
Wyzwolenie protestuje.

Warszawa, 24. 6. (Teł. wł.). 
Wobec odesłania wniosku W y 
zwofenia izwróconego przeciw  p.

Wczorajsze demonstracje uliczne.
Ekscesy, awantury i bójki.

Ciemne indywidua łowię ryby w zamąconej przez się wodzie.

GeneraLFeng-SuHoyany

Komunizujęcy przywódca chiński.

jenne na żółte wybrzeża; gen. 
Chan-Tso-Tin z kilkunasto tysię­
czną arm ją maszeruje! na Pekin, 
b y  „bronić eudizozi-emców“.

Problem chiński zaognił się w 
ostatnich latach i wskazuje, że 
wcześniej, uik przypuszczano li­
czyć się należy .z

wybuchem konfliktu, 
który w strząsnąłby bez wątpienia 
interesami całego świata. N aj­
pierw inwazja „cyw ilizow anych’- 
przybrała ostatnio na sile. Y/ply- 
nęła na to pow ojenna i.iniana kon­
iunktur finansowych, a następnie 
sćybki a podsycany przez zdo­
bywców rozkad państw ow ej 
jlednoścł Chin.

T rzy  potencje, które walczą 
tam o głos decydujący: Amglja, 
Japonia i S tan- Jednoczone — 
pozbyły się zgodnie nowego a 
nielbczpiiecaniego Wstpółzawoclm- 

, ka: Niemców i poczęły utrwtałać 
swe

„ s fe y  wpływów*
oozj w iście nietyle o znaczeniu 
te ytbnjailneni jak cPptoąłtacyj- 
ncm.

Jełhiocześnte jednak przyszło 
nieoczekitwane i groźne

obudzenie się raso żółtej;
Jakieś ippz/ebłyski świadomości 
na-udowej w śród tępej, niewo-lni- 
Chinach zeszły  się najgroźnrejszr

nici wielkich konfliktów ś\v:ato- 
wy-cih między Anglją ii Jagłom ją i 
Stanami Zjednoczonymi.

Z uśmiechem więc czytam y, że 
w angielskiej Izbię gmin, na inter­
pelację Mac Donalda czy Impe­
rium wespół z innymi! sojusznika­
mi podjęło kroki, by  pokój mię­
dzynarodowy nie by ł naruszony 

odrzekł BaUwiu z Iście anglo­
saską flegmą:

„W szystko to właśnie uczy­
niliśmy.

Stany Zjednoczone w  myśl 
sw ej upartej a  mądrej zasad y  
nie chcą interw eniow ać; senator 
Borah zaś |p(owiedział oficjalnie- 
t e  w sprawie chińskiej podt-rzy- 
łnyw aó należy .politykę, k tóra po­
ręczałaby

nienaruszalność terytorjalną
i praw a narodow e wilelkiego na- 
'rodu. W yraźna to aluzja- do  poli­
tyk i japońskiej, k tóra godzi się 
na w szystko tylko... nie na te dwa 
-punlcty.

W  tych  w ynurzeniach oficjal­
nych tiskry konfliktu -równie są 
groźne Jak w samych rozruchach 
chińskich.

W  każdym razie dobrze zrobić 
■testament, póki je szelce służy 
zdrowie... Yiator.

W czorajszy wiec i strajk de­
monstracyjny miał przebieg nie­
zwykle burzliwy, a cli w il ant! na­
wet krw aw y. Wiec rozpoczął 
Kię o godz. '-10-30 w dziedzińcu 
ratuszowym. Wzięło w nim u-1 
dział

kilka tysięcy uczestników.
Przewodniczył prezes rady 

związków zawodowych p. Że- 
lasZklewicz.

Przem awiali -dr. Dręgiewicz, 
następnie .sekretarz związków 
zaw. Kusznier w języku polskim 
i ruslkim, imieniem robotników 
żydowskich p. Sc-herer, a w 
końcu p. Skalak.

Po wiecu udała się delegacja 
— złożona z 25 osób. do woje 
wództwa celem przedstawienia 
wojewodzie uchwalonych rezo­
lucji, które domagają się zmiany 
polityki gospodarczej Sejnc. 
rządu w kierunku uwzględnienia 
interesów w arstw  pracujących, 
wykonania ustaw y o rozbudowie 
miast przez

bezzwłoczne wyasygnowanie 
obiecanych 100,000.000 zł- na 
fundusz rozbudowy, rozpoczęcia 
budowy domów z funduszów 
państwowych, a w  końcu 

zwalczania bezrobocia.
Wiojewoda Gara-pich przyrzekł 

ze swej strony dołożyć wszel­
kich starań w  kierunku zmniej­
szenia bezrobocia i ulżenia nędzy 
mas, jednak oświadczył, że roz­
poczęcia pełnego ruchu rozbudo­
wy

nie można spodziewać się 
przed wiosną 1926 r.

W czasie, gdy delegacja znaj­
dow ała i-się W A/województwie* 
usiłowały tam przedostać się 
rówmfciż masy manifestantów, 
których

policja nie dopuszczała.
Drogę tłumom zastąpił silny 

kordon, policji pieszej i konnej, 
który zamknął

ulicę Ruską.
Zdecydowana, postaw a policji 

byłaby pow strzym ała manife­
stantów, niestety na. czele tłu­
mów pojawiły się

elementy bolszewickie, 
które poczęły

wzywać do ekscesów, 
w pewnej chwili tłum porw ał ko­
stki brukowe, złożone w rynku 
obok chodników dla- napraw y 
bruków i

obrzucił niemi policjantów. 
Również w tym czasie zjawiła 

się na rynku fura z  węglem, 
przywiezionym dla kogoś, tam 
zamieszkałego.

Tłum momentalnie 
rozebrał zawartość fury — 2 

tonny węgla 
i rozpoczął bombardowanie po­
sterunkowy cli. z pośród których 
kilku odniosło

rany i kontuzje. 
Ucierpieli mianowicie poste­

runkowi: Józef Woźnica, Michał 
Kinioki, Jan Presch, Andrzej Źy- 
drawi-cz. Franciszek Wasilewski 
i Stanisław Kamiński- Odnieśli o- 
ni obrażenia głowy, rąk i piersi.

Ciężko ranny 
natomiast został 

posterunkowy Stanisław Czer­
wiński,

który pod wpływem  uderzeń ka- 
n|łeraiaiini stracił^ przytom ność i 
przewieziony zos-tał do szpitala. 

Mimo to policji udało się 
powstrzymać napór mas 

i .nie dopuścić do większych eks­
cesów.

Oczywiście na ulicy Ruskiej i 
okolicznych pow stała panika: 
bram y domów i w szystkie skle­
py pozamykano. Ucierpiało też 
wiele okien okolicznych domów. 
Za ekscesy aresztow ano kilka o- 
sób. miatio-wi-cie: Ignacego Buły- 
ka, oskarżonego z § b5, 8l i 273, 
Alojzego Malinejckiego, Michała 
Rołucha, Ludwika Psikusa z §

273. 312 i 314 uk„ Romualda Gi­
lowskiego z § 81 i 273 uk , Józe­
fa Hohickiego z § SI i 460‘ uk., 
Barbarę Lachowicz z § 65 i 173 
tik.

W końcu aresztow ano nieja­
kiego Abrahama Sakowicza, któ­
ry  stał na czele demonstrantów 
i .nawoływał do ekscesów. On fo 
krzyczał: „Bić policję!" i pierw­
szy- dał hasło do rozruchów.

Kilka osób d o  sprawdzeniu ich 
tożsamości i spisaniu protokołu, 
pozostawiono na wolnej stopie.

Makulskienm do sądu m arszał­
kowskiego klub W yzwolenia po­
stanowił na dzisiejszem posie­
dzeniu Sejmu wnieść pro test puze 
ciw tej decyzji. Kiub Wyzwolenia 
oświadczy, że odesłanie wniosku 
poselskiego do sadu nie znajduje 
precedensu i 

regulamin sejmowy nie prze­
widuje takiego Załatwienia 

sprawy.
Spodziewać Tę można, że n : 

dzi-siejszt-m posiedzeniu Sejmu 
ppwtórzą się incydenty zwłąbc.-e 
z osobą referenta ustawy o w y ­
konaniu reform y rolnej, ((ir.k

Cień Muraszki.
Warszawa, 24. 6. (Tek wł.) 0 -  

tizym ano wiadomość z M oskwy, 
iż w sadzie w ojskow ym  tam tej­
szym rozpoczął się proces by łe­
go konsula Dolskiego w TyfUsie 
p Baszkiewicza, który 
imał być wymienionj za Bagiń­

skiego i Wieczorkiewicza.

Bójka w parlamencie francuskim.
Losy gabinetu ważą się. Pamleve oskarża komunistów 

o zdradę stanu.
Paryż, 23. ó. N a . dz;>siejsFem 

popołudniowym posydzenia Lfny 
zabrał głcs Pair.ieve, ab y  złożyć 
oświadczenie w  sprawie Marok- 
ka. P rem jer ośw iadczył, że st"o - 
v'adtŁ wydarzenia w M arokkudo 
ich wiażcwycj miary. 'Rząd ob- 
jąw szy  władzę, zasta ł sytuację, 
w której na g ra ń cy  francuskiej, 
na pót-noc od rzeki Ouerghi iprze- 
nlkctlii -riffienJ, zmlennającf. w kic- 
rtriku Fezu. OJ-e-cnie

patsandste kom:: '‘.óyczuej v/e- 
,',u f F rancji.

Zwracając się do socjalistów. 
Fair lewe ośw ridiaz.a, iiż przedski- 
w-iciele klasy rc-bohir 07,et : /}  ttt-.ją 
prawy odsuw a; się od rządów w 
tych ol:olia::nośc:a-::iH,r-,

Po przemówieniu Painlevcćo. 
Izba zgodnie z wnioskiem rządu 
postanaw ia rozpocząć natyesn ta 
stówą dyskusję.

Dep. koinmiiltn Dorlot

Przewódcy kartelu lewicy francuskiej.

Min. St. Grabski zapowiada
duże zmiany.

Nauczyciele nie będę mogli brać lekcji poza szkołę.
Warszawa, 24. 6. (Tek wł.) Se­

nat sipędził dzisiejszy dzień nad 
budżetem- m inisterstw a oświaty. 
Preem ów lenia b y ły  -rozwlekłe, 
przedstawicieli rządu nie byiło. 

Caje posiedzenie było zb y­
teczną formalnością. 

W edług wszelkiego prawdopo­
dobieństwa Senat ukończy jutro 
dysku-sję nad budżetem , a w 
czw artek  przys-tąpi do głosow a­
nia.

Główną atrakcją było  przem ó­
wienie ministra ośw iaty  St. Grab 
skiego .który podniósł prfeede- 
wszystklem , że szkolnictwo wol­
skie -ogromnie posunęło j-uż na­
przód spraw ę wychow ania f-izycz 
negQ. Największą trudność stano­
wi brak boisk. Dlatego też rząd 
wystąpi z  ustaw ą 

o obowiązku miast tworzenia 
boisk-

Co do oddziaływania w ycho­
w awczego .nauczycieli, to mini­
s te r stw ierdza, Ele rzeczy wiście 
wśród nauczycieli szkól średn-cli 
widać o wiele mniejsze zajęć1, 
się pracą pozaszikoibą.

Je s t to następstwem , że nau­
czyciele udzielają bardzo dużo 
lekcji poza szkołami. T eraz oka­
zuje się -potrzeba postawienia im 
Pewnej granicy, i 

trzeba to umieścić w pragma­
tyce,

aby izajęcie zarobkow e poza­
szkolne było zależne od zezw o­
lenia wła-dzy szkolnej.

Program y szkolne będą -zredu­
kowane nłrzed nowym rokiem 
szkolnym. Zmniejszony będzie
zakres m atem atyki, Fzyki, a co 
do języka polskiego, literatury i 
historj?, zm ieńona będzie j po­
nadto m etodyka nauczania.

We francuskich kolaclj politycznych przypuszczają, że socjaliści 
wystąpią z większości rządowej, poczem gabinet Pamlevego ustąpi. 
Przewidują także, że lewe skrzydło radykałów wystąpi również 
przeciw rządowi. Mniejszość lewicowa wystąpiłaby bardzo jaskrawo, 
gdyby socjaliści yrystąpili z kartelu lewicy.

U góry podajemy podobizny przywódców lewicy: A. Varenne, 
L. Blum, Paul Boncour i Renaudel.

trzymamy liuję rzeki Cuerghi.
Gdybyśm y o kala li słabość, to za- 

ryitykow alibyśm y cadięcenSe n?.- 
p asJ jk ó w . Ew akuacja byłaby
równoznaczna z
masakrą wszystkich fran 'uców.

Da'ej p re in |e r mówi o daiiła- 
niacli D a-iota, o odeewle komuni- 
5*jw  do Ażć-cć-Fcriima i o -P-rc-

wyclnvala cywilizację rosyjską
w p rz e c iw s ta w ie n iu  do kalwitalT- 
sDnazmej qywi',-teacji zach o d n iej.

Dep. pułk. Pi-cot rzuca się po 
tych słow ach na trybunę, (zadając 
dcip. D, riot szereg uderzeń.

Następuje bójka, 
przerw ana przez kilku deputow a­
nych, Herriot zaw iesza posiedze­
nie. (P A T ).

cm

V Międzynarodowe Targi Wschodnie we Lwowie od 5 do 15 wrześnial925r
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Starość nie radość.
A ten, kto wyciągnął swą taczkę na szczyt spełnionego 

obowiązku, nie powinien zaznać nędzy na starość.
W ostatnich dwóch dniach od­

były  się we Lwowie długotrw a­
le obraidy ciał kompetentnych w 
spraw ie ubezpieczenia społecz­
nego umysłem pracujących.

Chodziło o wydanie opinji w 
spraw ie projektu ministerstwa 
pracy  co do ubezpieczenia społe­
cznego.

Zajęła się tem specjalna komi­
sja w ybrana z łona delegatów 
lwowskiego zakładu pensyjnego.

Zebrani jednomyślnie wyrazili 
opinję, że ubezpieczenie urzędni­
ków  pryw atnych na wypadek 
starości i niezdolności, do pracy 
polegać ma na pokryciu kapita­
łów i na zagwarantowaniu, iż 
świadczenia dotychczasowe nie 
zostaną, zmniejszone a  wkładki 

nie ulegną podwyżce.
Datiej domagano się; zabezpie­

czenia pełnych praw  nabytych, 
zatrzymania odrębności pod 
względem technicznym i organi­
zacyjnym i
utrzymania zupełnej autonomii.

Uchwalono też wniosek nastę­
pujący: W yraża się .przekonanie, 
że do świadczeń na rtzecz ubez­
pieczenia społecznego pracowni­
ków umysłowych przyczynić się 
ma oprócz pracodawców i p ra­
cowników

także i państwo, 
tak, jak to uchwalono ostatnio 
jednomyślnie na VII międzynaro­
dowej komisji pracy w Glacu

W reszcie po załatwieniu dy­
skusji nad projektem ministerial­
nym uchwalono uprosić zarząd

Oficjalny udział Rumu- 
nji w V Targach wsch.

Udział Rumunji w tegorocz­
nych V- T W', został zadecydo­
wany a poparcie rumuńskiego 
ministerstwa, ronnetwa jest zape­
wnione. Zebraniem eksponatów 
zajrr.ule s;ę specjału e w *ym ce­
lu złożony komitet, na czele któ­
rego stanął ,p. lonesco-Sisesfi- 
generalny dyrektor Miin. R o ln , 
jetten z najwybitniejszych ru­
muńskich znawców i teoretyków 
życia gospodarczego.

Eksponaty rumuńskie obejmą 
próbki produkcji zpożowe.i i prze 
mysł spożywczy.

jw iW U  RiEOLAt

i dyrekcję zakładu pensyjnego o 
dokładne zbadanie, czy  na pod­
staw ie1 mateimai yicznych obliczeń 
nie możnaby już w najbliższym 
czasie
podnieść świadczenia dla ubez­

pieczonych
a to renty dla ubezpieczonych i 
ich rodzin.

Opiirfo o projeikcie minister, 
wniesiono zostanie w  najbliż­
szych dniach do ministerstwa 
pracy i opeki społecznej.

O brady odbyw ały się pod 
przewodnictwem prezesa dr. 
Stefc, łowicza. W  dyskusji bardzo 
ożywianej brali udział: redakto­
rowi©: Fryliing i Laskowińcki, 
radca Gartner, dyrektorowie Za­
wadowski, Nowakowski i' P a ­
dewski, dr. Bar, Klimek, inż. Gi- 
lawski i p. Hoszowski.

Na biegunie niema lądu.
TaK twierdzi Amundsen.

które trzebaWiedeń, 23. 0. „N. Fr. P resse“ 
zamieszcza obszerne spraw ozda­
nie Amundsena o jego locie do 
bieguna. Między innemi .pisze 
Amundsen.

Do 88 stopni 30 min. nie widzia­
no lądu. Z tej szerokości samolot 
.został zepchnięty na (południe i 
znalazł się pod szerokością 87.23 
min. Głębokość morza dowodziła 
ż»

ku północy nie może być ża­
dnego ładu.

Z doświadczenia wiem ,że w y ­
znaczenie dokładne położenia b y ­
łoby możliwe tylko po w ylądo­
waniu,. Poniew aż ściśle na biegu­
nie wedle wszelkiego prawdopo­
dobieństwa nie można b y łoby  
wylądować, dalszy ciąg lotu o- 
znaczaPiy tylko, że przeleciano 
przez:, północne morze w  pobliżu 
bieguna co miałoby ty lko  wątpli­
wą wartość i nic opłaciłoby nie­

bezpieczeństwa, na 
było się narażać.

W obec tęgo Amundsen uw a­
żał źa swój obow iązek wrócić do 
SzntiZbergu wr kierunku wschod­
nim, aby zbadać jeszcze kilka Ob­
szarów, które n a  mapie ozna­
czone są biało, co dowodzi, że 
nie zostały dotąd zbadane- (PAT)

Gen. Czikel będzie 
jednak siedzieć.

W sprawie zajść ilstopaldowych 
w Krakowie najw yższy sąd woj­
skow y / w W arszaw ie odrzucił 
zażalenie nieważności gen. Gzi- 
kla. W obec tego .stał się praw o­
mocnym w j rok krakowskiego 
sądu wojskowego, skazujący gc- 
iner. Czikla na 3 miesiące tw ier­
dzy,

Spór rządu z zakonem 00. Jezuitów.
Przedmiotem sporu olbrzymi gmach Sędu okręgowego

przy ul. Trybunalskiej.
O prasyi-łweoięenie ces. Franci& k̂a I.
(h) Dowiadujemy się o niezwy­

kle ciekawym sporze, jaki od 
pewnego czasu toczy się między 
okr. prokuratorią Skarbu Pań­
stw a a zakonom 0 0 .  Jezuitów 
we Lwowie^

Przedmiotem tego siporu jest 
rnariuruentairiy gmach Okręgo­
wego Sądu Cywilnego przy ul. 
Trybunalskiej, ziaś geneza spra­
wy sięga

roku 1855.
Za zasługi, położone na polu 

szkolnictwa otrzym ali wówczas 
OO. Jezuici 

pismo odręczne cesarza Fran­
ciszka Józefa 1, 

w klonem przyrzeczona im zwrot 
niektórych budynków, skonfisko­
wanych ongiś „dekretem  Józe- 
fiństkian“. a mię|dzy innemi daw ­
nego gmachu klasztornego, zaj­
my wan ego dziś przez, sad.

To przyrzeczenie cesarskie 
weszło wj stan  częściowej reali­
zacji dooiero w pierw szym  roku 
wojny światowej (1914), kiedy 
to sporządzany został

notarialny akt darowizny 
gmachu przy u l  Trybunalskiej 
na rzecz zakonu. W artość przed­
miotu określoną została w ów ­
czas na

ces.
niiijon koro.i austr. w zlocie.
Kiedy jednak na podstawie 

aktu darowizny przełożeństwo 
zakonu zażądało wpisu zmiany 
własności do księgi tabularnej, 

prokuratoria skarbu wniosła 
sprzeciw  

i w ygrała go na tej podstawie, że 
urzędnik, sporządzający kontrakt 
— inie miał do tego formalnego u- 
poważnienia- 

Spraw ą na jakiś czas przewle­
kła się, aż dopiero z początkiem 
roku 1919, po upadku Austrji, zo­
sta ł ponownie zaprotokołowany 
akt darowizny, sporządzony je­
szcze w październiku 1918 r., a 
podpisany przez przedstawiciela 
austr. prokuratorii skarbu p. 
Groździeckiego.

P rzed  kilKu tygodniami przeło­
żony zakonu Jezuitów, ks. supe­
rior Sopuch, zażądał ponownie, 
na podstawie aktu z r. 1918 wpi­
su własności do księgi tabular­
nej. I teraz zaszedł znowu zw rot 
w tej sprawie Oto rząd polski', 
jako sukcesor b- rządu austriac­
kiego,

sprzeciwi! się oddaniu gmachu,
powołując się na brak uchwały 
władz ustawodawczych.

W tej sprawie bawiła nawet 
w ub. tygodniu we Lwowie ko­
misja ministerialna. Jeśli ją|ę zw a­
ży, że chodzi tu o objekt olbrzy­
miej wartości, zrozum !alą będ de 
ciekawość, jaką sprawa ta wzbu­
dzić musi w społeczeństwie-

Pierwsza Pomorska Wystawa Rolnictwa i Przemysłu

w Grudziądzu
1681

rtit 3 citriti » r.

I Panu Bogu świeczkę i djabłu ogarek.
Jak pan minister Benesz kokietuje Niemców, a przytem 

umizga się do Francji, Anglji i Polski.
posiedzeniu 
parlamentu

,Na wczorajszem 
komisji zagranicznej 
zabrał głosi minister spraw za­
granicznych dr. Benesz, który 
oświadczył, że Czechosłowacja 
uważa w prawdzie

protokół genewski za najlep­
sze rozwiązanie sprawy bez­

pieczeństwa,
nie odrzuca jednak bynajmniej 
propozycji 'niemieckich w tej 
sprawie oraz planowanego za­
warcia umów arbitrażowych. 
Czechosłowacja domaga się, aby 
pakt bezpieczeństwa żadną miarą 
nie naruszył praw, zabezpieczo­
nych

traktatem pokoju.
We wstąpieniu Niemiec do Li­

gi Narodów oraz w zobowiąza­
niu Niemiec do uznania wzajem ­
nych praw i obowiązków człon­
ka Ligi Narodów, Czechosłowa­
cja widzi konieczność uzupełnie­
nia pa kitu bezpieczeństwa" W 
dalszym ciągu dr. Benesz w yra­
ził przekonanie, że ipakt bezpie­
czeństwa, zaw arty  z  Niemcami, 
doprowadzi /  konieczność’' do

 ̂stali koncertowej.

Produkcja szkoły im. Paderewskiego.
Z klasy pnejt Kwiecińskiej na­

leży na pier wszem miieijscu w y ­
mienić p Łuczakowską za dobre 
wykonanie utw orów  Chopina o- 
raiz p. Curkowską za umiejętne 
odegranie utw orów  Liszta- Uzna­
nie należy się tnkżei P- Nadlowi 
oraz pp. Blicharskiej i Kiierdy- 
mównie.

Z uczenie prof. Oleskiej p. Mi- 
sky z wielkim sukcesem odśpie­
w ała arje M eyerbeera i Verdie- 
go a p. Hubc-równa odniosła suk­
ces za piękny głos i' dobrą dyk­
cję. Z klasy skrzypiec prof. 
Z w ieirz c 11 owsik i e go odtznaiczył się 
utalentow any p. Halpon przez 
perlista technikę i łaidny ton;

praca sumienna prof. Zwierzeho-' 
chowskiego w ydała dobry plon.

■Klasa' wilonczelowa prof. A. 
Wolfsthala w ykazała wybitnie 
utalentowanego ucznia p. J. Na­
dia, k tó ry  odegrał z zrozumie­
niem i piętomym tonem Koncert 
h-mułli Gotttermanna; p. Leiu- 
wa-nd technteznie zaaw ansow ani’ 
w ykonał dla miłego jeszcze za 
trudny Koncert a-moll Volkman- 
na. Trio fortepianowe Beethove- 
nia b-dur, wykonane przez pp. 
Nadia, K. Halpona i J- Nadia s ta ­
rannie W dynamice i rytm ice, u- 
zppełniło zajmującą produkcje 
uczniów.

Zastępca.

Ojcowie miasta radzą.
Posiedzenie Rady miej. odbę­

dzie w e czw artek  25 b. m. o g. 
6-tej wieczór w sali. posiedzeń 
R ady miejsk.

Na porządku dziennym: Usta­
lenie składu osobowego, komisji 
do państw, podatku od lokali i 
niezabudott jarych placów- Pow o­
łanie Kuratorium Fundacji Dom- 
su. Spraw a kosztów zimiany w 
ks i agach gruntowych wynikłej 
z przyłączenia części: Kuliparko- 
wa dio Lwowa. Ustanowienie pra 
wa budowy na gruncie miej. na 
rzecz Uniwersytetu im. Kr. Jana 
Kazimierza. Zaopiniowanie po­
dania o  koncesję aptekarską. P o ­
wołanie Komisji, lekarskiej dla it- 
rzędników i funkc. miejsk.

Redukcjat eatm  
w’ myśl uchwały Rady miejsk. i 
preliminarz budżetowy na rok 
1925/36 dla pozostałych scen.

Zmiana części regulaminu obrad 
Rady! miejskiej.

Wiadomości osobiste. Dr. Gru- 
der Leon, okulista, powrócił po 
studjach naukowych zagranicą i 
przyjmuje, jak dawniej, przy ul. 
Romanowicza 7.

Niech żyją
Górno-Slązacy.

Mają już własny płatowiec.
■Poświęcenie pierwszego sa­

molotu, zbudowanego na Śląsku, 
odbyło się w Król- Hucie. Sam o­
lot pow stał {paraniem firmy ,,Si- 
lesia“. Próbny lot wypadł bar­
dzo dobrze.

Domniemany prowokator
okazał się zwykłym opryszkiem.

Zeajłiania Bernala.
Jak  już we wczorajszym nu­

merze donieśliśmy, został wczo­
raj dostawiony do Lwowa, a re sz ­
tow any przez PioMcję krakow ską, 
Aleksander Bem al,

Posądzony o  Prowokację 
dokonaną na osobie właściciela 
drukarni1 Jaegera.

Natychmiast przesłuchany w 
ekspozyturze śledczej złożył z e ­
znania', które w zupełności roz­
w iew ają (Przypuszczenia co do 
prowokacji i wogóle jakiegoś po­
ważniejszego tła całej afery.

iBemał złożył b ar duo ciekaw e 
zeznania ze sw ej przeszłości;. P o ­
chodzi on z przyzwoitej rodziny, 
lecz już w  m łodzieńczych łatach 
dostał się do więzienia za mor­
derstw o.
Oto zastrzelił on sw ego kuzyna,

w sprzeczce o dział spad­
ł y  rpPH jego m atkę. BernaL 

atóry  by ł w ów czas 17-lletuim 
uczniem yimnazjalnym, izostał 
skazany na 18 lat ciężkiego wię- 
z.en a. Działo się to w 1904 roku 
i karę  w  zupelości' odsiedział. W 
więzieniu spraw ow ał się popraw­
nie i stale pracow ał w  kancelarii.

Po opuszczeniu wilęzienia udało 
tr.u się d o stać  do „Puzappu“, 
gdzie jednak popełnił

jakieś sprzeniewierzenie 
i został skazany  na rok więzie­
nia, skąd w łaśnie niedawno w y ­
szedł.

(Po oneni powtórnem wyjściu z 
krym inału znalazł się w rozpacz­
liwej sytuacji.

Bez środków  do życia p rzeby­
w ał on przez krótki czas u nie­
jakiej Lukawfeckiej, właścicielki 
mleczarni przy ul. Syikstuskiej 32, 
daw nej swej kochanki, lecz ta 
obecnie go w yrzuciła na bruk. 
Poniew aż w jej m leczarni spo ty ­
kał się z oersonalem z drukarni 
Jaegera, p rzyszło  Bernulowi na 
myśl, że może n lego znaleźć p ra­
cę. Posziedł więc Jaegera prosić 
o posadę, a gdy ten  odmówił, 
Bem al

chciał mu się przypodobać 
wspomnieniem Stelgera.

Mianowicie — jak zeznał wczo­
raj hum orystycznie — 

wyobrażał sobie, że każdego 
żyda można chwycić za ser­

ce imieniem Steigera. 
Uczynił to .tembardziej, gdyż 

wiedział, iż Jaeger ma jakąś spra 
wę .związaną z nazwiskiem  Stei­
gera.

Dlatego też powiedział, że wi­
dział w więzieniu Steigera, iże 
Stcfcer polecił mu przypomnieć 

Jacgerowi.

Ale rekomendacja ta w yw oła­
ła skutek wręcz przeciwny. Jae ­
ger s ta rz y ł się już raz na 31? a - 
wie Ciclgcra, na sam dźw ięk te ­
go nazwieku, krzlkTKł:

„Ja nie znam Steigera, ja z 
nim nie chcę mieć nic wspól­

nego'1
i w szczął wielki alarm.

Bernal oddalił się i za ostatnie 
pieniądze wyjechał do K rakow a, 
gdzie nia brata i gdzie go a re s o  
towano.

Nowa Magnificencja
i dziekani Uniwersytetu lwowskiego.

Rektorem Uniwersytetu w y­
brany został profesor zw. rilo/io- 
gji romańskiej,

dr. Edward Porębowiez.
Dziekanami: W ydziału teolo­

gicznego profesor najdź w. nauk 
biblijnych Star. Zakonu ks. dr- 
Alelksy Klawek, W ydziału p ra­
wa profesor zw. p raw a sądowe­
go polskiego dr- Przem ysław

Dąbkowski, Wydziitiłu lekarskie­
go profesor zw. szczegółowej 
patoiogji i terapii wewn. dr. Ro­
man Rencki, W ydziału humani­
stycznego profesor zw- antropo­
logii i etnologii dr. Jan Czekano- 
wskf, Wydziału matematyczno- 
przyrodniczego profesor zw. fi­
zyki dr. Roman Negrusz.

Złoczów umie ocenić rzetelną pracę.
Za szczere pojmowanie obo­

wiązków obywatelskich, za umi­
łowanie ładu i porządku i za 
zrozumienie potrzeb gminy, mie­
szkańcy Złoczowa oddali hołd 
prawdziwej zasłudze dra Kazi­
mierza Moszyńskiego zastępcy 
kierownika Zarządu gminnego.

P raca ongiś chlubnie: prow a­
dzona przez wiiCloleit,niego burmi­
strza dr a Józefa' Gokla i obce aa 
praca dra Moszyńskiego, dały w 
rc zultacie, że

Kniszc/untij wojną miasto 
ma dziś wygląd w ,pełni europej­
ski-

W iernym odruchem a realnym 
wyrazem  zbiorowych uczuć mie­
szkańców, był piękny upominek- 
W ozdobnej kasetce umieszczona 

plakieta srebrna,

z odpowiednim napisem, ozdobio­
na, wyceweHtowanym w złocie 
herbem miasta, oraz aidres z licz­
nymi podpisami złączą dra Mo­
szyńskiego jeszcze ściślej z 
wdzięcznym  mu Złoczowem.

Samobójstwo petlur- 
skiego ministra wojny.

Warszawa, 24. 6. Ciel. wł.). W 
Połtaw ie zastrzelił się były  mł- 
lńster w ojny w gabinecie Petlu- 
ry, gen. Siroteńk<>.

W r. 1922 skazał go rząd so­
wiecki na 5 lat więizienia, którą 
to karę oóźnfej umorzy! na pod­
staw ie amnestji. (Gr.)

zawarcia wszelkich paktów bez­
pieczeństwa

pod egidą Ligi Narodów, 
a ostatecznie do ogólnego lub 
przynajmniej europejskiego paktu 
bcz.piłeczeńsl.:waitv C!^eąli!asłow'acja 
nie 'zrzeknie się tych praw, jakie 
dotychczas zostały zagw aranto­
wane i zapewniają jej własne 
bezpieczeństwo. Dr. Benesz o- 
świadczył clalej, że uważa, iż nie- 
mieokiie'1 wnioski powinny być w 
sposób poważny nazjpatirzoue, 
jest bowiem rzeczą możliwą, że 

propozycja Niemiec jest po­
ważna i szczera. (?) 

Obecna sytuacja przedstawia 
się w ten sposób, że nawet, gdy­
by nie doszło do zaw arcia paktu 
bezpieczeństwa z Niemcami, mię­
dzy Anglją i Francją dojdzie do 
jeszcze ściślejszego związku. — 
Drugim niemniej ważnym czyn­
nikiem jest fakr, że teraz Niem­
cy po raz pierw szy po wojnie 
stają jako czynnik poliryczmy ró­
wnouprawniony.

Pakt bezpieczeństwa ma być 
obustronny, 

a nietykalność status quo ma być 
broniona zarówno wobec Nie­
miec. jak i wobec Belgji. Zna­
miennym również krokiem, jaki 
uczyniono, jest akcja w kierun­
ku zaw arcia traktatu  arbitrażo­
wego między Niemcami z jednej 
strony, a Francją, B,eflgją, Cze­
chosłowacją i Polską z drugiej 
strony. Obecnie toczą się dopiero 
rokowania co do charakteru i za­
sad tych umów.

Mówiąc
o stosunkach z Polską, 

minister powiedział, że podwyż­
szenie połskjch taryf nie wrpływa 
na nie utemnie, i w yraził nadzie­
ję. że Podjęte ponownie rokowa­
nia, będą ukończone

ku obopólnemu zadowoleniu. 
Minister Benesz podkreślił, że 

oprócz szeregu uimów o charak­
terze gospodarczym, finansowym 
i administracyjnym, 

nie zawarto z Polską żadnej 
tajnej umowy. 

■Wszystkie spraw y, dotyczące 
Austrii, będą załatwione w  peł- 
nem porozumieniu i w  duchu lo­
jalności. Minister stw ierdza dalej, 
że rząd austriacki zachowuje się 
lojalnie j poprawnie, oraz, że 
stosunki obu państw  nie zostały 
w niczean zamącone-

Czwarty Zjazd Legioni­
stów Polskich.

Doroczny czwarty Zjazd Le­
gionistów Polskich odbędzie sic 
w tym roku w  dniach 8 i 9 sier­
pnia w W arszawie.

Zarząd O kręgow y W arszaw ­
ski Związku Legionistów Pol­
skich zw ołał w  dniu 15 b- m. Ii- 
azne zebranie Zjazdowego Komi­
tetu Organizacyjnego- Po w y­
czerpującej dyskusji1, zebranie 
wyłoniło

prezydium Komitetu Organiza­
cyjnego.

Jo którego weszli: jako przewo­
dniczący płk. dr. Michał .Wyro­
stek, zastępca Jan Go rzęchów- 
:ski i Edw. Bartnik, sekretarz S te­
faniak l Janowski. Komitet ści­
ślejszy łącznie ?, prezyidjum tw o­
rzą przewodniczący i sekretarze 
poszczególnych sekcji: prasowo- 

proipagandowej, informacyjnej, 
kwaterunkowej, gospodarczej i 
t. d.
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Rozszerzenie sieci tramwajowej 
we Lwowie.

Projekty już zrealizowane i plany na przyszłość.
Konieczność rozszerzenia sieci 

tram wajowej w e Lwowie stała 
się dzliś kwestją palącą.

Prezydium m iasta przystawiło 
w ostatnich czasach z ebęrgją d° 
zrealizowania całego szeregu pla­
nów. zm ierzających w tym kie­
runku i już z dniem dzistejs/w w 
została uruehonrona linja łączą­
ca rogatkę Gródecką z dworcem 
Łyczakowskim , której potrzeba 
już od długich lat daw ała się do­
tkliwie odczuwać.

Drugi etap  prac mających na 
celu rozszerzenie sieci tram w a­
jowej obejmie przedłużenie ljuji 

od rogatki Janowskiej do 
dworca na Kleparowie.

Udogodni' to komunikacje Po­
między niewyziyckanem a pięk­
nem letniskiem Brzuchowice > 
Lwowem  oraz stworzy możność 
powiększenia ruchu kolejowego 
ira tej linji.

Pierwotnie istniał projekt ;pt>- 
lączenia

koleją elektryczną 
KleParowa z Brzucho wicami.
W ykonanie tego iprojektu jednak 
ze względu na zbyt wielką odlie- 
gość obu miejscowości (8 km.) i 
z powodu ogromnych kosztów, 
zw iązanych z koniecznością roz­
szerzenia i odpowiedniego iflrze- 
Oudowania gościńca, jest narazić 
przynajmniej niemożliwe. Nie u- 
lega jednak wątpliwości, że linja 
ta wcześniej lub później zostanie 
przeprowadzona.

To udostępnienie stacji Klepa- 
rów będzie miało pozatem inne 
jeszcze, ogromnie w ażne znacze­
nie. W  ten sposób

odciąży się dworzec główny, 
który' jest już zaciasny i z tru­
dem obsługuje w szystkie waż­
niejsze linje kolejowe.

Projektow ana jest również 
zm iana io„. | loclągów, k tóre 
mają kursotwać na linjil Klepa- 
rńw--TJrzuchowice. D yrekcja ko­
lei zamieizu dotychczasow e po­
ciągi: .parowe zastąpić m otorow y­
mi.

Do ściślejszego połączenia bar­
dziej oldiegtych dzielnic miasta z 
dworcem głównym a  tem sam em  
z centrum  miasta (przyczyni: się 
w ydatnie linja tram wajowa, któ­
ra przejdzie
przez ul. Pełczyńską do dworca.

Związana jest z  tem jednak re- j 
gnlacja miasta na t  zw. Kaste- 
fówco i doprowadzenie do po-

Nieprzytomny męż­
czyzna na placu Targów

Znaleziono go pod jednym 
z pawilonów.

(1) Pod jedli*m z pawilonów na 
placu Targów Wschodnich, zna­
leziono wczoraj w południe

leżącego bez przytomności 
mężczyznę. Lekarz pogotowia 
ratunkow ego skonstatow ał obja­
w y silnego zatrucia.

Z papierów znalezionych przy 
chorym stwierdzano, de nazywa 
się on Józef Janiczak. W  jaki spo­
sób dostał się na plac Targów' i 
■co spowodowało jego stan. pozo­
staje  dotychczas tajemnicą.

Chory, przeniesiony do szpita­
la powszechnego, dotychczas nie 
odzyskał przytomności.

A wody jak niema tak niema.
Z próżnego i SaEumoii nie nalał.

rządku Pel zyńsklcji, którą 
trzebaby w ybrukow ać i na dłu­
gości około 400 mflr. oPatroyć 
ntsypcm ziemnym.

Projekt, uchwalony- jeszcze w 
•r. 1903, ażeby przeprow adzić 1- 
nję tram wajową 
Przez ul. Poniuskiego do dworca1 wprawdzie, 

na Persenkówce, 
dał złośliwym tem at do w ygła­
szania uszczypliwych uw ag pod 
adresem

Pewnego dygnitarza magi­
strackiego, 

ry  zakupiwszy p rzy  tej ulicy p ra - 
celę, przypomniał sobie o tym 
dawno uchwalonym i kXzqx Radę 
zapomnianym projekcie i z całą 
podziwu godną gorliwością przy­
s tą p i do jego wykonania.

Gdiyb-" wszyscy! potentaci ma­
gistraccy mietli przy każdej z ulic } 
naszego miasta dom lub parcelę,.; napraw ić 
jakżie pięknie w yglądałby L w ów ! i katnym-

I

Ogromnie przykry brak wody, 
ua który od lak długiego eząsu 
cierpi Lw-ów. dal powód do ca­
łego szeregu protestów'. W nuj 
rozmaitszej formie, najczęściej w 
postaci antykulów, skierowanych 
i:od adretdun czynników m iaro­
dajnych, ęzeikaly one darem.ue 
na odpowiedź. Zdarzało Jśię 

że odpowiedź taka 
po pewnym czasib1 pojawiła się. 
ale była raczej huinurystycznem 
w ydrw M anieni potrzeb ludności.

1 tak słyszy się z  całą powa­
gą ua łamach dzienników' i po­
siedzeniach rozmaitych komisji, 
wygłaszane zdanie, żc hraik wo­
dy pow stał z powodu... bramt 
wodomierzy. Należy tylko tako­
wa sprowadzić, a da Bóg- bę­
dziemy midi i- i więcej wody.

Komentarze są chyba zbytecz­
ne. —

Beznadziejny tc.n stan można 
tylko sposobem rady-

Zaap.ro w id owamie wodą w szy­
stkich dzielnic miasta i  jego pe­
ry ferii w dostatecznej ilości 
przez wodociąg miejsiki, chociaż­
by ten został uzupełniony wodą 
ze Szkła-, jest niemożliwe.

Należy zrelateować projekt 
stworzenia nowego miejsca czer­
pania wody ze źródeł, leżących 
na ]>oludmie od L w o w a: z dopły­
wał rzeki Szczerka. pbmącej 
wzdłuż ezorniiowieckiej linjS ko­
lejowej.

Dopiero to źródło zdoła rady­
kalnie i na dłuższy okres czasu 
zabezpieczyć milasto przed (wzra­
stającym brakiem wody.

Nie naszą j.es«. rzeczą zastana­
wiać się nad sposobem pokrycia 
kosztów, zw iązanych z. zakłada­
niem rurociągów ii urządzeń tech­
nicznych. Podatki, które do kasy 
gmilnnej w coraz to większych 
ilościach wpłacają biedni i naj­
biedniejsi obywatele miasta po- 
wlnme i na to w ystarczyć.

Reformator amerykańskiego
systemu pieniężnego.

1 +  1 =  4 zawyrokował p. Chaim Haberkarn i... dostał się
do więzienia.

iCURjJER SPORTOWY.
Nowe rekord) w Warszawie.

Ostatni d a j i e u  atawodów 
Co m ó w i prasa Y /s rs za w s k a ?

1) OruneiT 
Szydłowski 
3) Wasiak

Chaim Haiberkann jest krótko­
widzem.

To niie jesit przestępstwo, to 
tylko upośradzeiiiis przez naturę.

Chaim H aberkaru jest jednak 
raz targnięty (to gonzejj i w ,.pra- 
cy“ swojej niedokładny (co jest 
bardzo źle).

Chalim Haiberkani, dzięki tyin 
swoim brakom,
dostał się w rezultacie do kry­

minału.
A jak to było , posłuchajcie, 

proszę.
,,Obiecujący" kupiec z Krecho- 

wa, 18-o letni Chaim tlaberkarn  
pokazał jaknajłepsae nadzieje i 
obdarzony um ysłem  spostrzega­
wczym, sprytem  kupieckim, po- 
Winieimby zajść daleko, a jednak 
doszedł tylko do więzieniu.

Rzecz prawie nieidpw-iairy!
A jediiak oczywistość stoi 

przed natni w całe jswej pow aż­
nej grozie, przypieczętowanej 
wczorajszym

wyrokiem sądowym.
P. Chaim postanowił zrobić w 

życiu karjerę- Nic w temd ziw- 
neigo. 99% jemu podobnych pra­
gnie to samo uczynić-

Jednakże, aby tan ze wszech 
miar godny pochwały cel osią­
gnąć, należało się do dzieła w 
nieco inny sposób, niż to smutny 
bohater uej opowieści zamierzał. 
Praca, sumienność i oszczędność, 
oto co mu zaw sze zalecano. Po­
czątkowo Chaim ściśle przestrze­
ga! tycli wskazówek. Niecierpli­
wość i cheć szybkiego ,,dobicia 
do przystani sw ych m arzeń", po­
kierow ały nim w inny, zgoła spo­
sób-

Zerwał z dotychczasowym  sy­
stemem zarobkowania, a co gor­
sza w  przysparzaniu sobie du­
żych a łatw ych dochodów sta­
rannie omijał pracę, sumienność i 
oszczędność.

Początkowo niepokoiło go tro ­

chę.. nagłe przejście do innej przyszły reformator
„branży", lecz w kiótfcim czasie 
potrafił sam sobie w ypersw ado­
wać naiwność i bezpodstawność 
swych obaw.

— P raca  — mówił w  duchu — 
bardzo w piękne, ale ja praco­
wać ani lubię, ani też chcę,

— Sumienność? — rozumował 
dalej. — Grunt obym był su- 
miiemny w stosunku do własnej 
kieszeni, reszta  to furda.

— Oszczędność? — konkludo­
wał — to pięknie — będę za ra ­
biał tak wiele, że oszczędzać nie 
będzie trzeba.

Po tak uspakajającej aurokon- 
sultacji, Chaim Piaberkarn, zaczął 
buuować

plan przyszłej działalności, 
kitóra w rezultacie miała w yw o­
łać przew rót ekonomiczny nic- 
tylko w jego własnej kieszeni, 
Jccz i w portfelach „klijeutow" 
handlowych naszego bohatera.

Jako się już rzoklo p. Chaim 
obdarzony był niezwykle rozwi­
niętymi umysłem spostrzegaw ­
czym i odrazu „rzuciła" się; w je­
go oczy pewna anomalja:

— Te jednodolarówki,
są stanowczo zbyt w.elliie 

na stosunków a m ałą sw-ą war­
tość.

Ten błąd amerykańskich poli­
tyków finansowych iiależy sta­
nowczo poprawić.

— Ludność będzie mi wdzię­
czna! — z durna monologował

tiBai

systemu 
nabrał sięmonetarnego i żw awo 

do dzieła.
Q,tlo na jednodolarów'kach
starannie powycierał cyfrę 

jedęn
i na puste po niej miejsce 

przeniósł dwójkę,
,,\vyw'aibioną" z banknotu dwu- 
dolarowego- Operację tę  powtó­
rzył kilkakrotnie, używ ając do 
niej oczywiście jednego tylko 
dwudolarowegO' ba iiknotu.

)Po abj czynności zatarł z za­
dowoleniem ręce.

— No, to stuprocentowe pod­
niesienie wartości pieniądza bę­
dzie użyteczne nlie tylko dla 
mnie, lecz i dla mego otoczenia.

Haberka-nn zapomniał jednak 
a  pewnej ,,drobnostce": będąc
krótiaowadzem, nie dojrzał nie­
dokładności drukarskich o swem 
dzieje, które dla śmiertelników, 
Obdarzanych normalnym w zro­
kiem, były zupełnie widoczne.

Po pierw szej próbie puszcze' 
nia w' o b ie l falsyfikatów' Haiber- 
karn

został aresztowany.
W czoraj musiał wysłuchać 

sprawiedliwego wyrdku, skazu 
jącego go na

osiem miesięcy więzienia.
„Ekonomista" będzie miał wlec 

czas zastanowić się nad przy- 
szłemi drogami, któremi dojdzie 
do majątku.

Niech omija jednak manowrce!
MBI

Ostatni dzień zawodów lekko­
atletycznych, urządzanych przez 
AZS w' W arszawie, przyniósł w  
dalszym ciągu 

szereg znakomitych wyników, 
uzyskanych przez polskich lek­
koatletów- Zawodnikom musiało 
być naprawdę „gorąco" na bie- 
żrfi, sikoro w  djailszym ciągu 
,. trzaskały" rekordy. Zagranica 
spisywała się ładnie, szczególnie 

odznaczali się Łotysze, 
idący naprzód w  wynikach, bi­
jąc jeden rekord łotewski za dru­
gim.

Bieg 800 mtr. w ygryw a F o ­
ryś (Warszawianka|) 2 min. 00.8 
sek., 2) Kostrzewski (AZS) 2 
miiu. 02.6 sek., 3) Malanowski 
(AZS), 4) Kawa (Czai ni, Lwów), 
k tóry  prowadzili w  zbyt sihtem 
tempie i sam padł jego: ofiarą, j 

Bieg 5000 mtr.: 1) Zitmmer- i
maius (Łotwa) 16 min. 02-6 sek., ^rane na Dyjiasach ha 1000 mtr. 
2) Freyer (Polska) !’ 50 k '“ -’ przyniosły w pierw-

czas 16 min. 08.7 sek. lepszy .szym punkcie
od rekordu — zwycięstwo i tytuł mistrza

Łukaszewicza, postawionego tj' i wyróżniającemu się ostatnio 
dzień temu- 3) Ł u k a s z e w i c z  ■Pogórskiem u, który pokonał o- 
(Pofeka) 16 min. 20.9 sek. gólmego faw oty ta  Stankiewicza

Bieg 110 mtr. z plotkami p rz y - 'i  rutynow anego Szymczyka,
nosi zwyicięsówo Cejzika (Pol-. ® dg na 50 ktti. był atrakcją
sika) 17.3 sek., drugi: Łotys-z Luk- zawodów i przyniósł luwycięatwo 
stins 17.9 sek- świetnemu cykliście Lange mu w

Bieg sztafetowy 100 X 200 X ■ czasie l godz. 31 mim. 26 sek- 
400 X 800 mtr. Pierw\sza sztafe- Przcjd Janociń.sik.m i Kwieciń-
ta AZS-u w  czasie 3 min. 36.2 ^kint.

_ Bieg na 3000 mtr. vv> grs \ya

druga Polonja, śkzeaia druga 
isztafeta a ZS-u, czw arta  Łotwa.

Skok w dal: 1) Wiasiak (Poł- 
:.ka) 6 mir. 21 cm., 2) Jekats (Ło­
twa) 6.18X? mtr-, 3) Bergs (Ło­
twa) 6 mtr. 14 cm.

Skok o tyczce: 1) Lukstins
(Łotwa) 3 mtr. 30 cm., 2) Cheł­
miński (AZS) 3 mtr. 10 cm., 3) 
Rzepka (AZS — Lwów) 3 mtr. 
iO om.

Rzut oszczepem:
(AZS) i  1,40 hiiir., 2)
(AZS) 49.18 rntr-.
Polska) 47.60 mtr.

—o—

Szczęście kołem się 
łoczy.

Kolarskie mistrzostwa War­
szawy.

Mistrzostwa: Warsizaiwy, ruze-

dnieni I go lipca dotychczasowa zniżona 
numerata „Kurjera Lwowskiego^, zostaje 

zniesiona.

ustanawiając nowy rekord 
polski.

Popińczyk.

„i€uiikuv*eiicja“ foołbalu.
Turniej pitki ręcznej.

Urządzony przez Pogoń turniej 
w piłce ręcznej zgromadził 8 
drużyn, z  których wyróżniły się 
grą dwie, Pogoń I i Gimnazjum 
i, które też doszły do rozgryw ­
ki finałowej. Turniej odbywał się 
systemem „polipowym" — 

zwyciężony odpada od dal­
szych rozgrywek.

Wyniki uaisicipiijące: (ilmna-t
zjum XI — rtarcerze 11 6:U (3:0)- 
Pogoń I — Crcsowjai 3:0 walk- 
ov„ Grmnaizjum 1 -— Lechja IV 

4:2 (4:1), Gimnazjum IV — Po­
goń 11 4:1 (3 0), Pugoń I — llar-i

cerze I 10:1 (5:0), Gimnazjum 1 
— Gimnazjum IV o:I (2:t), Po­
goń I — Gimnazjum XI 5:0 (2:0).

■Najdawniej upraw ia piłkę rę ­
czną we Lwowie1 Gimnazjum 1, 
które już pokonało swiego czasu 
Pogoń I w stosunku 1:0.

ŚWI1EŹ — BLEKlTM 2:0.
Onegdaj rozegrane zaw oay to­

warzyskie przyniosły zwyoię- 
s tw o  Ó witezi, obie bramki, zdo­
byw a Świteź z rzutów  karnych.

Z Błękitnych najlepiej girał 
bramikarz i obrona.

-s o i  ------

Sportclub (Wieoeń) gra we Lwowie.

liitłłaiKi
Ogłaszajcie się w naszem piśmie!

■ n — E— HM— amiiiurwiMrPBMgoa— n— — a—

Tam, gdzie Wulkan samowar nastawia 
a ziemia sama węgiel wydobywa.

Szczęśliwe gosposie z Nowej Zelandji.

Sobota, 27 b. m.. Sportchib — 
Haismonea.

Niedziela, 28 b. m„ Spoi tclub 
— Czarni.

■Poniedziałek, 
club — Team 
nea-

Sportclub wiedeński 
■dża pierw szy raz do 
grodu, celem rozegrania 
.footbalow'cgo, a  jako 
drużyna pierwszej l-ig.i

29 b m„ Sport- 
— Czarni ilasm o-

przyjez-
naszego
turnieju

wyibilina
zawodo-

wejj oparta1; (ó  ,naj'ppważniiejsize 
sferj Anstrjl, dołoży też nieza­
wodnie wszelkich starań, by go­

dnie i tulainie ukształtow ać d-e- 
bimt Iwow sk i 

Sportchib stać na to; ma w 
swej drużynie bardzo w idu  re- 
pnezenta-tywinych graczy Ausfcrji, 
a bracia Kannhausar, Beea, l eu- 
fel, Ntnwnainn, Hóss i W ana, za- 
liciz-aija się do naijwybitniejsrych 
przedstawicieli kunsztu pij kar­
skiego \ \ 'k d u i . i Austrji.

.Wiedeńczyków wyprzedza 
sława, wspaniałych zw ycięstw  
nad Slowancm, Rudołislitiglem, 
Admirą, W ackcrem, Vlenną, w 
tegorocznych rozgryw kach • o 
inC teostw o  Austrjt

AD f l l  I  fT  P ,a łycb , którzy nie widzieli DZIS PO RAZ OSTATNI! 
r u L L U  i[-ga 1 ostatnia serja „DZIECKO WOLNEJ MIŁOŚCI' pt.

„TRYUMF S P R A W I E D L I  W O Ś C I “
W głównej roli S. Milowanoff i Biscot. 1950

Chciałaby dusza do raju,
lecz koalicja doorze pamięta grzechy „Kaisera“ Wilhelma.
Z Hagi donoszą, żc zamierzo­

ny wyjazd ,,exkai:aara“ do mor­
skiego zakładu kąpielowego w 
Noordwyk w ostatniej chwili od­
wołano.

Po powrocie kronprinza do 
■Niiemicfc i w yboru Hiinidynbtirga 
na prezydenta, Wiluś spodziewa 
■się, że wkrótce będzie mógł pe­
wność do ,Vaterlandu.

Mahłtnką Wilusia udaje się

tymczasem na kuracje do Ham­
burga. W kołach holenderskich 
przypuszczają, żc w yjazd p. Her- 
iiliiny nie stoi w związku z kura­
cją — lecz jest. UTnikiam niepo­
rozumień z exkajzerean, które 

skończyć się mają rozwodem. 
Powodem  nieporozumień mają 

być różnice w zapatryw aniach 
politycznych. (?).

Mieszkańcy Nowej Żelami1 i 
mogą naprawdę powiedzieć o so­
bie, że im się

ziemia pod stopami pali.
Zicmiia bowiem na tych w y­

spach jest wulkaniczna a trzęsie­
nie zjawiskiem codzienncm. Pod 
podłogą każdego domu coś sy­
czy, kipi, dudni* jakgayby o ja­
kie parę, m ęrrów sizaJaiło pioklo-

Do tej m uzyki miesizkańcyi już 
się przyzwyczaili, ale ostatnio 
zdarzyło się przecież coś takie­
go, Co zwróciło ich uwagę i na­
pędziło strachu.

Oto w mieście Whaikairowarc- 
w a (uważaj czytelniku, by ci się 
jęjzyk przy wym aw ianiu nie za­
p lą ta ł!) przy R otostreet zapadła 
się nagle tama a między doma­
mi.

w ytrysły gorące źródła, two­
rząc wysokie fontanny.

Na widok tej obfitości matural­
nych sam ow arów  mieszkańcy 
miasta zabrali rnanatkii z domów. 
Po trzech dniach praękonano się

jednak, że bóg ognia piekielnego, 
Wułkan, chciał iuytko dzielnym 
obywatelom dostarczyć

wrzątku na herbatę.
Wrócili tedy do m iasta i po­

dziękowali tamtejszemu magi- 
•siimatowi’ za gaz i miejski tani o- 
pał, jalbowiem okazało się, że na­
w et muł, w yrzucany z głębi., za­
stępuje najlepszy węgiel.

Jest tylko trochę kłopotu z pa­
rą. Gdy z gór widnie zimny 
wiatr i zderzy się z gorącym! 
wodotry/skaniji, oow sjl.aje taki 

nadmiar pary, żc dom zamienia 
się w
łaźnię rzymską pierwszej klasy.

Ale i z tam jakoś sobie daią 
nade. Ściany domów i sprzęty 
są tak lakierowane, że krople 
spływ ają sobie, spokojnie na po­
dłogę i kanałem odchodzą do 
morza.

Zato gospodvnle są zadowolo­
ne, gdyż mają wodę gorącą na 
zawoltfnłe.

(z.)

Giód złym doradcą.
Pozbawiona środków do życia 

tru je  się K w a s e m .
(1) Posterunkow y, pełniący 

sluzoę tioieglej nocy w parRu 
Kościuszki usłyszał o godz. 12.31 

rozpaczliwy k rzy k  kobiety, 
dochodzący z głębi parku.

Zbliżywszy stę do miejsca sio; i 
glos dochodził, ujrzał on na je­
dnej z ław ek

Wijącą się w kurczach
młodą kobietę. O kazało  się, żc 
wypita ona w zamiarze sam o­
bójczyni całą zaw artość flaszki 
porzuconej obok ławki. Straszną 
w skutkach trucizną był kwak 
karbolowy.

JJesperatka nazyw a się Paulina 
Letzówna, liczy lat 27 i zajęta by­
ła dotychczas w szpitalu żydow­
skim. i

W ydalona z zajmow anej posa­
dy, pozostała bez środków do 
życia i to pchnęło ją do rozpacz­
liwego kroku. Po udzieleniu' pierw 
szęj pom ocy przez lekarza dyżur­
nego Pogotowia ratunkow ego 
odwieziono ją do szpitala.

Załgał się.

— Mój kochany, ile ryb złapałe 
ubiegłej niedzieli?

— Ależ moja droga Zosiu, wiesz 
przecie, że przyniosłem osiem najcud- 
niejszjch pod Łiońcem linów.

— No tak, widziałam je i strasznie 
się ucieszyłam, ale w idzisz.. tenJMeer- 
busen, który mc sklep z rybami, chce 
aby mu zapłacić za sześć ryk.,.
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K R O N I K A .
Winszujemy: Dziś Janowi. J u -. PEŁNE POSIEDZENIE IŻBY 

tro Wilhelmowi. HANDLOWEJ I PRZEMYSLO-
- o -  WEJ.

iPefne posiedzenie lwowskiej 
tzipy handlowej i przemysłowej
odbędzie się w  piątek 26 bm. o 
godz. 4 30 ipopoł. w  sali posie­
dzeń Izby handlowej i prze ny- 
slowei.

REPERTUAR TEATRÓW.
Teatr Wielki. Dziś o g. 7.30

„Tannhausetr”! (gościnny występ 
Sowilsktego). Jutro o godz- 7.30 
„Cherubin z piekła"1.

Teatr Mały. Dziś i jutro o g-J ‘W O W 9 ®  T O T ^ S T W O
„Oło-Clo‘3 Jutro o- godz. 7.30 . LEKARSKIE.
MDicmra. w (purpurze". 1 JRoisiicidzenie naukowe odbędzie

się w  piątek dn. 26 b- m. o godz. 
6-tej wiecz. Porządek dzienny: 
1) Pokazy chorych; 2) W ykład 
dra Las ko wi|i€kiego: „Cholestc- 

a odporność organiz

—o—
ZEBRANIE URZĘDNIKÓW

rynctira
mu".

WAŻNE DLA MUZYKÓW.
Dwa największe tygodniki mii-

PANSTWOWYCH.
Związek Stow arzyszeń Funk- 

cjonariuszów Państw ow ych 1 
Sam orządowych W ojewództwa 
lwowskiego urządza w  dniu 29, 
b. m. o godz. 10-tej rano w  saJi
Rady miejskiej Nadzwyczajne . . . .
W alne Zgromadzenie delegatow iJ^ CZl} e a mitanowicte ..Musical

Courier w Nowym Jorku i „Si- 
gnale fur die niusikaiteche W elt“ 
w Berlinie zorganizowały zastę- 
stwo swoje w  Polsce i kierowni- 
:two jego powierzyły red. Alfre­

dowi Pldbuowif we Lwowie (Le­
gionów 51), który przyjmuje i u-

i w tej

przy współudziale zaproszonych 
,posłów i senatorów  w spraw ach 
zasadniczego znaczenia.

DWORNIK OTRZYMAŁ NARE 
SZCIE TELEGRAF.

W  Agencji pocztowej Dwoirniih
ipow. Lisko zaprowadzono służbęj.^Złela ^wszelkieh wyjaśnień 
tfrlegrabczną! w  ogtraniczonycn :‘‘jraw ie' 
godzinach dziennych.

Pożegnalny występ L. Czarnowskiego.
W  piątek odbędzie się w Tea- opuszcza Lwów, pożegna się 

itrze Wielkim pożegnalny występ z szerokiemi kołami swoich wiel- 
dyr- Czarnowskiego. k tóry  jako bfąlteilł, w kapitalnej roli Narze- 
aktor zdobył sobie w najszer- aonego w./),,SuWoikątoirc,eu S;ic- 
szych sferach Lw ow a ogromną iireckiego. Można z góry już- 
sym patię i popularność. W szy- przewidzieć, że teatr w tym dniu 
scy dobrze pamiętamy, wypełni się; po ibrzegi publiicz-

kapitalne kreacje, iiościią.
jakie Gzannowski stw orzył w Bilety wstęfhi sprzedają już od 
„Miodzie kasztelańskim ", w  dziś wszystkie, kasy teatralne. 
„Roztworze prof. Dynia" i, w  *uiujja.^8e.'Bijg!imv.
„Sublokatorce", w  „Damach i n  »  ■.>■■ u  ■ ■ j  ■ ^
huzarach", w  „Grubych rybach", P .  o C l I l l l e r  O D e jl l l iG  U Z iS
w „Domu otw artym " i t. d- Zna- f g a f r y  m j g j s k i e .
konutyi artysta, obdarzony łato- J  *
tnie niepos-politym talentem  cha- Sławny reżyser i iniscemzator,
rak terysuycznynt. w każdej roli dyrektor Teatru Bogusław-
daw ał typ stojący na wysokim. §kiego w  W arszaw ie, ,p. Schiller 
poziomie artystycznym . To te- Przybywa dziś mano do Lwowa 
każde pojawienie się nazwiska iw ce|ki Podpisania umowy i oh- 
Czarnowskiego ma afiszu teatral- jooia cżynijoścl dyrektora lea- 
uym było zawislza atrakcją. Dyr. dó w  miejskich.
Czarnowski, k tó ry  niebawem już '

5 lat kryminału i 10.000 zł. grzywny
Pamiętajcie o tem wszyscy, ryw jżący  pieniądze z kraju.
Izba sKaroowa w e Lwowie 

'Przypomina, że, wysyłanie zagra­
nicę czeków, przekazów, akre­
dytyw , weksli oraz wszelkich 
zobow iązań pieniężnych, zarów ­
no w  walucie zagranicznej, jak i 
w  walucie polskiej, jest bez ze­
zwolenia w ładzy skarbowej za­
bronione.

Jednakże osoby wyjeżdżające 
za granicę, mogę zabrać z sobą 
równow artość 1000 zb, i na to 
nie trzeba specjalnego zezwole­
nia w ładzy skarbowej.

W ysyłka zagranice za pośred­
nictwem poczty wspomnianych 
wyżej w alorów  oraz weksli, do­
konana być może albo za pośre­
dnictwem Banków dewizowych, 
adbo za zezwoleniem miejscowej 
Izby skarbowej.

Każdy weksel w ysyłany za­
granicę, zarów no z zezwolenia 
izby skarbowej, jak i za pośre­
dnictwem bain.ku dewizowego, 
musi być zaopatrzony w pieczęć

z adnitację Izby skarbowej, że 
na w ysyłkę danego zostało u- 
dzielone zezwolenie, bądź w ad­
notację tego banku dewizowego, 
który w w ysyłce pośredwczy.

Przekroczenie powyższych 
przepisów pociąga za soną karę, 
ścisłego aresztu do 5 lat i grzy 
wnę do wysokości 10-000 zt.

Ruch wydawniczy.

Bicz na spekulantów 
dolarowych.

Bank Polski w strzym ał one- 
gdaj wydawanie czeków telegra­
ficznych do A m eryki Niektór 
banki- upraw iały mianowicie 
spekulację przy pomocy czeków 

podw yższały sztucznie kurs 
dolara.

Sfery, kupieckie w  W arszawie 
w ystąpiły  przyciw temu zarzą­
dzeniu, obawiając się trudności 
płatniczych w Ameryce.

Pojedynkować się nie wolno.
Bronić swej czci przed sądem także 

nie można.
Recenzja muzyczna powodem pojedynku i sensacyjnej 

rozprawy sądowej w Poznaniu.
D yrektor konserwatorium 

muzycznego w Poznainu, znany 
krytyk dr- Opieński, umieścił w 
jednam z pism recenzję! z kon­
certu p. M ieczysława Ziółko w- 
sikiiego.

Młody pianista, obraził się i 
wyzwał dr, Opleńskiego na 

pojedynek.
Krytyk odmówił, twierdząc, 

że w drodze pojedyniku nie mo­
że odpowiadać za swoje poglą­
dy. —

Zastępca p. Ziółkowskiego 
prof. dr. M ayer i adw okat Ma­
riasz spisali jednostronny proto­
kół i ogłosili dra Opiieńskiego 
jako pozbawionego czci.

Dr. Opieński czuł się obrażo­
nym treścią protokołu i zaskar­
żył dra M ayera i Hanasza.

R ozpraw a odbyła się przed są­
dem powiatowym w Poznaniu.

W obronie oskarżonych sta­
nęło 22 adwokatów.

Sąd uwolnił oskarżonych.
W yrok itien wyw-ołat słusznie 

zdumienie. Z jednej istrony usta­
wa karna zabrania pojicidynko- 
wiamia się — a z drugiej uwalnia 
się, oskarżonych, dyskwalifikują­
cych publicznie wyzwanego, ja­
ko człowieka honorowego.

Cilekawa rzecz, jak n'a tę spra­
wę zapatryw ać się będą wyższe 
instancje?

Górą Hel i Gdynia.
Dnia 1 lip j ą  oddanych, będzie 

do użytku publiczności wybudo­
wanych 150 kalbiin kąpielowych- 
Także i w Gdyni do 1 lipŁr zbu­
dowane zostaną kabiny.

„Kwartalnika Statystyczne­
go" zeszyt 1 Tomu II świeżo n- 
puścił prasę.

Zaw iera on na pierwsze m 
miejscu pracę dr. Henryka Gros-s- 
rnaina pod tytułem  „Struktura 
Społeczna' ł Gospodarcza Księ­
stw a W arszawskiego", opi aoo- 
waną na podstawie spisów lud­
ności w  latach 1808 — 1810, na­
stępnie Zasiewy i Zbiory w  roku 
1923/24 pod redakcją Edwarda 
Szturm de Sztnema, Szkolnictwo 
Powszechne w  roku 1922/23 o- 
raz ceny w  okresie październik- 
grudzień 1924 r.

„Świat Kobiecy" nr. 12-ty 
przynosi 50 modeli sukien i 
płaszczy i 15 wzorów robót rę- 
cziwich. List z Paryża o modzie- 
Sprawozdania z reabrów w ar­
szawskich i krakowskich. Zycie 
sportowe kobiet. Kobieta — -Mar­
ska. Kobiety doby Napoleońskiej. 
Malowanie na jedwabiu. Poga­
danki koszetyczne. Bocanum

fiomoriim. Pochw ała niebezpie­
cznego wiieku. D c. powieści 
„Bez czego żyć nie można". Do­
b ry  głos- B rak uszanowania (ką­
cik obserwatora). Koło okna, z i- 
łustr. Dobra Gospodyni (przepisy 
i parady w  kwcsitljiaeh go,>p. i do­
mowych) i t. d- Do każdego nu­
meru dołączony arkusz wzorów.

Bibijoteka Dzieł W yborowych. 
Lwów, Zimorowicza 5, w ydała 
ostatnio „Zjawę wschodu’1 'P, Lo­
tnego- Znakom ity podróżnik i be- 
le trysta  daje w „Zjawie wscho­
du" 'przepiękną wizję jaka s ta je  
pr,zled oczym a żądnego w rażeń 
tu rysty  i niespokojnego kochan­
ka, k tóry  dąży w  dalekie k raje, 
aby odszukać tam umiłowaną ko ­
bietę. N iestety, przeczucia serca 
nie mylą go. P rzybyw a zapóźno 
i już tylko na grobie kochanki 
śnić może ws;pomnieniae_c:iwil on ­
giś z nią spędzonych. Nad całą 
ksiąLką Loii’ego unosi się czar 
prawdziwej poezji.

Czy znacie już francuskie?
Najzdrowsze pieczywo francu -1 odrazu podziękować za „Echan-

skio jest środkiem o wysokiej 
wartości odżywczej, smaczne i 
lelckostrawne, doskonały środek 
dla otyłych i dla tych. którzy nic 
chcą tyć.

Zagranicą wprowadzone jest 
w każdem gospodarstwie. Fran­
cuskie pieczyw o jest doskonałym 
posiłkiem dla chorych na cu­
krzyce- rekonwalescentów, s ta r­
ców i w ątłych dzieci.

iPrizeszło 500 lekarizy okazało 
wielkie zaiiiiteresowaniia dlh 
francuskiego pieczywa. Oto co 
piszą leikarze-znawcy:

,Mirtem niejednokrotnie sposo­
bność polecić niektórymi djabety- 
kom, rekonwalescentom, chorym 

w ątłym  dzieciom „Echandes 
Franęais" i z przyjemnością 
skonstatowałem  nadzwyczajne 

działanie te,go w ybornego poży­
wienia,, które każdy lekko Prawi" 

Oto dalsza ocena fachowców: 
„Proszę rni wybaczyć. że z po­

wodu na wam pr-a'cy nie mogłem

des Franęais", jakowe otrzym a­
łem jeszcze przed dwom a tygo­
dniami. P ieczyw o to jest wypor­
ne, doskonale przygotowane ł 
Iekkostrawne.

Nie zaniechałem aiiuL razu oka­
zji polecenia go w ątłym  dzieciom 
i chorym."

Doct. H- Lafiage a Arnay-le- 
Duc.

Medecin des Enfants assistćs 
de Parts.

Dziękuję za doskonałe pieczy­
w a  które mi Se. Pan przysiad

„Echandes Frauęails" są godne 
polecenia z powodu wybornego 
smaku i lekkostrawności.

Dr. La Bonnandiere 
medecin de Thóptfail a Hyóres ' 

(Ver).
Przedslawictoł In,a Małopolskę 

S. MOHR, LWÓW, UL. KOPER- 
N1KA 42 b. — Na prowincję w y­
syła się odwrotnie.

Kupcy I Chcecie podwoić Wasze obroty? 
Ogłaszajcie się w naszem piśmie!

O n l f  n i n  na wyjazd jedwabne 
uUKfllB »  deseniach p o 3 l s z ł . 5 0 g r .  m S S m t o W a t o l .

PENSJONATOM, RESTAURACJOM etc.
w zdrojowiskach i miejscowościach klimatycznych

wysyła codziem ie na zamówienia firma

tdinuttd jjiiedl ul. Rutowskiego
KAWĘ codziennie świeżo paloną i surową 
HERBATĘ chińską i ceylońską 
KAKAO holenderskie, WINA, WĆDKI i LIKIERY

Towar pierwszej jakości Cenniki na żądanie odwrotnie.

I. 3.
1833

Najzdrowsze P I E C Z Y W O  FRANCUSKIE

„ECHANDES FR«NCAIS“ Paris
zalecany przez lekarzy dla cukrowo thor}rh , żołądkowo chorych, rekonwales­
centów, słabych, otyłych i wątłych dzieci. Do nabycia we wszystkich handlach 

delikatesów, owocarniach i cukierniach.

pTa1“ r  s. 1 0 H.IL Lvlf, KtjjiniU 1. ii l
Na prowincję wysyła się odwrotnie. 1955

Poszukuje się do wynajęcia

g a r a ż u  n a  1 a u to
Zgłoszenia ,w Administracji.

oryg. szwajcarskie 
— — oraz — —R O W E R Y

P Ł A S Z C Z E  i W Ę Ż E  P I R E L L I  C 0 R D
hurtownie i detajlicznie na dogodnych warunkach 
poleca A i O ł l H ,  ul. Kopernika 42. b. Za­

mówienia z prowincji odwrotnie. 1954

Nauka i wychowanie.

Bez kon- U fo n n u  trwałe 
kurencji ”  O l l l l j  cynko­
we zł. 30 gdzieindziej takie 
same zł. 40 poleca specjalny 
dział wanien Wojciech, Za­
jąca, Lwów, Ossolińskich 14.

1831

Posady i praco.

Ali ATEMATYKl.gtom. wykr. 
IV uczy nauczyciel gimnaz., 
także podczas wakacji. Ba­
torego 34. IV, p. od 3-4 1759

3 MIESIĘCZNY wakacyjny 
kuis francuskiego i nie­

mieckiego, na bardzo dogo­
dnych warunkach; pl. Guło 
chowskich 9. 111 p dzwi 12 

1813

(GIMNAZJUM dla chlooców 
A J Pełczyriska 28. (Supiń- 
skiego). EUZAAlIN WSTĘ­
PNY 25. czerwca o godz. 10. 
Szkółka frebl. i szkoła powsz. 
im. Dra Niemca. Wpisy co­
dziennie cd 12-30-13. 1841

RYBAK hodowca, który 
buduje stawy, kanały, 

drenuje pola, posiadający 
własny aparri niwelacyjny 
poszukuje jakiejkulwiek io ■ 
sady Z aięb i, poczta Błądzim 
powiat Świecki, Pomorze.

1928

Różne.

i^RAWATKI przerabia zdo- 
**■ starczonego materjełu, 
robi nowe po cenach umiar­
kowanych. Gruszecka, Gro­
dzickich 6. 1. p. 1669

■ona
Was?ne d lejl Pań!

Już przyjmuję filcowe i welurowe 
przerabiania i farboVF'ania wedłul

Pracoŵ âpeluwy B. HOm D0|]ltósK| l
Uwaga na firmą i numer domu. 1932

kapelusze do 
modeli zagr.

Mieszkania.

STUDENCI tytko z niższych 
klas znajć ą umieszczenie. 

Mieszkanie słoneczne, forte­
pian w domu. Zyblikiewicza 
49. II. p. 1894

Konces. Kursy Handlowe J. 
Hirschprunga, Lwów, Ły­

czakowska 34. przyjmują 
wpisy na nowy rok szkolny 
na a) jednoroczny kurs han 
dlowy dla młodzieży, b) pół­
roczny kurs księgowości dla 
Pań i Panów, codziennie od 
godz. 3-ciej do 6-ej wiecz. 
Stenografja i pisanie na ma­
szynach.

pIĘCIOKLASOW E żeńskie 
* gimnaz. wyższe, (klasa od 
lV-ej do Vlll-ej włącznie) z 
prawem publiczności C. 
brllckówny. Przyjmuję zgło 
szenia codziennie od 12-2. 
Typ gimnaz: Matemat-przy- 
rodniczy, (Język łaciński i 
angielski nadobowiązkowy) 
Lwów, Sakramentek 32. 1956

SUKNIE, szale, abażury po­
winszowania itd. maluję 

rysuję, kombinuję wzory, 
powiększam portrety nawet 
z najmniejszej fotografji. Zy­
blikiewicza 49. li. p. 1904

Lotni pensjonat dla młodzieży  
męskiej i żeńskiej otwarty 

będzie przez lipiec i sierpień 
w Jordanowie. Informacji u- 
uziela Zakład naukowy im.
H . Jordana ul. św. Mikołaja
I. 16. 1951

Kupno i sprzedaż.

Fo r t e p i a n y ,  Pianina, Fis-
harmonje. pierwszorzę­

dnych fabryk, najnowsze mo­
dele, możliwie najtaniej 
sprzedaje, kupuje, zamienia, 
gotówka, jirma od 30 lat 
istniejąca Hanak, Pańska 21. 
Telefon 35-45. 1782

Popierajcie cele 

Towarzystwa 

Szkoły Ludowje

.-o znaniu
do nabycia od zaraz większa

t  c e n t r a  Miasta
z wolnemi bardzo obszernemi lokalami 

biurowemi, jako też ubikacjami fabrycznemi 
nadającemi się dla każdej branży.

Oferty „PAR", Poznań, Alejo Marcinkowskie­
go 11 pod Nr. 2441. 1911

Rozkład jazdy pociągów pospiesznych i osobowych
ważny od 5. czerwca 1925.

Zn Lwowa odenodzą: Do Lwowa przychodzą:
P r z e z : Do C zas  o d ja z d u P rz e z 1 z | C zas  p rz y ja z d u

K rak ó w

Cieszyna
Katowic
Piotrowie.
P oznania
Żywca

7 ’śO
1010
;i*2ó, 18-20, 20*55 
15*25 przez Katowice 
0*05

K rak ó w

Cieszyna
K atowic
P io trow ic
po zn an ia
Żywca

22*00
19*05
6 15, 8*20, 17** 
12-33 przez K 
9 r>o

B ełzec -R e-
jo w le c

C hełm a
W arszaw y

17-45
14*10,17*45A  <

R ejo w iec -
D ełzec

Chełm a
W anr/aw y

19*50
0*00, 11*45

Pi 'e w o rs k -  
K o zw ad ó w

Lodzi
W arszaw y

J7 15 p. Skarżysko 
11-15, 19-30

R o zw ad ó w -
P rz e w o rs k

Łodzi
W arszaw y

750
8 4 5 , 18*

S a p te ż a n k ę -
W to d z lm te rz

firajew a
Kowla
W ilna

10-10 przez Kowel 
18-50
10*10 przez Kowel- 

B rześć-B iałystok

W ło d z im ie rz -
S a p le ż an k ę

Grajewu
Kowla
W ilna

17-35 pr.«;
8*40
17-35 nrzez Bipiy 
etok-B ntóń-K ow ef

K ra sn e

Brodów
Podwołocz.ysk
Rów nego
T arnopo la
W ilna

Zdołbunow a

19’20
9*35f ,  23*20 
1.3*55, 22-2 »
0*30,9*35 J 0*12 23*20 
22*20 przez S arn y - 

Baranow icze 
13*55, 22*20

K rasn e

Brodów
Podwołóczysk
Równego
T arnopo la
W ilna

Zdołhunowa

9-2o
12*00, 16*55 
7 1 o , 16*20 
6*15 12*0016*55 214 5 
7*10 p rzez  B ar ano- 
w icze-Sarny  

7*10, 16*20

S try j
Borysław ia
Ław ocznego

9*35, 19 25. 23*55 
fi-30. 16*05*, 17*05 S try j

B orysław ia
ław ocznego

725, 16*00, 1755 
9-52, 22*10. 23-17 §

S a m b o r
No w. Zagórza 
S ianek

8*00, 23*45 
14*30 S a m b o r

N. Zagórza 
S ianek

700
10-00, 19*10

C hodorów
K ułom y ji 
Ś n ia ty n a  
S tanisław ow a

14*00
9*4010*05 20 00 2.3*00 
6*50

C hodorów
K ołom yji
Ś n ia ty n a
Stanisław ow a

12 10, 21-30 
5 45 9*25,17 00 17*30

D o :

Jaw orow a 
Podhujec 
Raw y Ruskiej 
S toanow a

7*05, 17-30 
7-35, 17‘OS 
8*10
(i* 50, 17-38

Z:

Jaw orow a 
Podhujec 
R aw y R usk iej 
S tojunow a

7-30, ]7*40 
7*50, 21*10 
8*25
9-o0, 18*45

K ursu je  od 5. VI, do 31. V III. w dn ie poprzedzaj o co św ięto rz .-ka t. oraz w soboty  z w yjątkiem  16. VIII.
A  Od R ejow ca pociąg pospieszny; t  od T arnopo la pociąg osobowy. § K ursuje od 5. VI. do 31. VIII 

yt niedzielę z w yjątk iem  -3 . VI. uraz w św ię ta  rz ,-k a t. z w yjątk iem  15 VIJl.

T o n u  n n ł n o o ń  .Z a  wiersz milimetr.: Zwyczajny za tekstem 12 gr.Nadeslane i nekrologja 25 jr . Na pieiwszej kolumnie 45 gr. Przen kroniką i w rubryce „Repertuar* 35 gr. Po kronice, komunikaty 30 gr. Dział ekonom. 35gr. 
OtStlJf UyfUolC Ił .D ro b n e  ogłoszenia za każdy wyraz 6 gr. Kupno isprzedaż Sgr. Matrymonialne lŁ't*r. Poszukujący pracy 2 gr. Ną kolumnie tekstowej paski 1 insjeą&jK; 30 gr. Ogłoszenie zagraniczne o 50% drożej

Nakładem Lw. Sp. Wydawniczej, sp. z ogr. por. Z drukami Polskiej we Lwowie Cborążczyzna 17 Telef. 2919. pod zarządem Z. Klełbuslewlcza. Odpowiedzialny ^daktor: Tadeusz Stroiński.

\
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